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Poniedziałek, 


Zachód 


"W pierwsze i drugie Święto BOŻEGO NARODZENIA, 
w Kościele Archi-Katedralnym i Metropolitalnym Śgo 
ANA, w Czasie Wotywy 0 godz: 9tej z rana, w Kaplicy 
 Mrchi-Konfraternji Literackiej, gronó Amatorek iA- 
matorów muzyki, wykonali Mszę Pasterską na 5 gło- 
sów z organem J. K. Chwaliboga:na 0//ertorjum, Hymn 
na same głosy Doniżetłego; oraz Kantatę: W Żłobie 
ży” J. K. Chwaliboga, pod tegoż dyrekcją. — W Ko- 
ściele XX. Augustjanów, liczne grono Amatorów, też 
same dzieła powtórzyło i pod tegoż przewodnictwem. 
W dniu NARODZENIA PAŃSKIEGO, w Kościełe Śgo 
Krzyża, celebrował W. JX. Dmochowski, Wizytator 
Zgromadzenia XX. Missjonarży; śpiewy- wykonane zo- 
stały przez Kler miejscowy wraz z dziećmi Szkoły Pa- 
- rafjalnej, pod dyrekcją P. Popkiewieza, Organisty miej- 
stowego. Odśpiewaną była Msza Pasterska i Kantata 
czyli Kolenda naśry głosy, kompozycji J. Wł: Krogul- 
skiego, znanego z wielu dzieł muzycznych Artysty 
„ Warszawskiego. Dnia zaś następnego, w czasie Gra- 
-diale i Offertorium wykonał solo na skrzypcach z a- 
_ kompańjamentem organu P. Dreler, b. Uczeń Inst: Muz:. 
_ W pierwsze Święto Uroczystości NARODZENIA PAŹ- 
SkiEGO, w Kościele PP. Sakramentek, odbyło się So- 
lenne Nabożeństwo z Wystawieniem P. SAKRAMEN- 
TU, z Kazaniami i Nieszporami, w czasie Summy,! ce- 
łebrował w asystencji Alumnów Akademji Duchownej, 
JW. JX. Wincenty Orzeszkowski, Ofiejał, Prałat Katedry 
Płockiej, Professor Akademji Duchownej; w drugie zaś 
Święto, celebrował z tąż samą asystencją, JX. Mel- 
chjor Buliński, Kanonik Katedry Sandomierskiej, Pro- 
fessor Akademji, Członek honorowy Arcy-Bractwa 
Nieust: Ador: Przenajś: SAKRAMENTU. Kazania, za- 
stosowane do Świętych Słów Ewangelji, na te uroczy- 
stości przypadających, wypowiedział JX. Roch Filocho- 
wski, Ożłonek Duchowny wspomnionego Arcy-Bra- 
ctwa, pod przewodnictwem którego następnie odbyte 
zostały Nieszpory przez Alumnów Akademji Dacho- 
wnej. Kwestę zwykłą na dobro Instytucji Jałmużni- 
czej dla wstydzących się żebrać, podejmowały: w Isze 
więtó, JW. Sędzina Kaczyńska, a w ZgieJ W.Sędzina 
Siekierka. Z dzieł zaś religijnych Amatorowie pod 
rzewodnictwem P. Jareckiego wykonali, w Piątek, 
Mszę Pasterską J. Krogulskiego, na Agnus AVE MARIA, 
Troszła, na 5 głosów męzkich bez organu, a na Dona 
Nobis, kolendę ludową z nieśmiertelnych słów Karpiń- 
skiego „BÓG się rodzi moc truchleje” ułożona na gło- 
Sy z organem przez Ig: Dobrzyńskiego. W Sobotę ZAŚ, 
Litańję Moniuszki, do MATKI BOZKIEJ OSTROBRAM” 
SKIEJ, na Glorja. Glorja Józ: Krogulskiego, in E na 
Wolichiego in C minor; Solo 
sopran na Sanctus, Hymn Donizeltego in E na 5 gło- 
sów bez organu, na Benedictus: Dalszy ciąg Litanji, 
na Agnus Modlitwa Finerta „Kiedy ranne” na Dona 
Nobis, powtórzenie powyższej kolendy. 
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Dnia 16 (28) Grudnia 1868 Roku. 
Dziś, ŚŚ. Młodzianków. 
Jutro, Śgo Tomasza Kantuaryjs: B. 
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Zamieszczając poniżej w treści 2 okólniki Namie- 
stnika Królestwa do Naczelników wojennych oddzia- 
łów, względem ściągnięnia kar pieniężnych z majątku 
osób, które miały udział w organizacji, odsyłamy czy- 
telników do poprzednich objawień naszych!) eo do 
kontrybucji i innych środków zaradczych, jakie w ka- 
zdym uorganizowanym rządzie są używane dła uspo- 
kojenia kraju wstrząśnionego nadzwyczajnemi wypad= 
kami: 

1. Okólnikiem z dnia 14 (26) Października, zwa= 
żywszy, jak o tem przekonywają toczące się sprawy 
śledcze i procesa wojenno-sądowe nad przestępcami 
polityeznemi, że sprawcami organizacji rewolucyjnej 
są niemniej obywatele ziemscy i w ogóle osoby wyż- 
szego stanu, które w miarę swej zamożności przykła- 
dały się do rozwinięcia powstania przez znaczne ofia- 
ry, wyrzeczono iżby na przyszłość, niezależnie od za- 
służonej przez nich osobistej kary podług prawa wy- 
mierzać na ich mienie kary pieniężne w takim stosan- 


< ku, jakiemu odpowiadać będzie ich zamożność. 


9. Okólnikiem z dnia 9 (21) Listopada uznano za 
słuszne zastosować wyż rzeczońe środki do majątków 
i tych osób, które brały udział w organizacji rewolu- 
cyjnej, w celu przestępnym, i albo z obawy odpowie- 
dzialności wydaliły się z miejsca stałego swego poby- 
tu, i zbiegły za granicę, lub ukrywają się w kraju; 
w tym celu polecono za pośrednictwem Familji, Rząd- 
ców lub Plenipotentów wezwać, ażeby powróciły do 
miejsce zamieszkania, wyznaczając: dla znajdujących 
się za granicą sześćdziesięcio, a w kraju czterdziesto- 
dniowe termina. Gdyby zaś wezwani w wyznaczonych 
terminach nie stawili się, w takim razie kary pienię- 
¿ne od nich przypadające, mają być uzupełnione zich 
majątku ruchomego. (Dz: Pow:) 


Z prowineji. 

Z Gubernji Lubelskiej. Po rozbiciu pod Sawinem 
band Krysińskiege i Kozłowskiego (Dz: Pow: Nr 262) 
napotykano jeszówe w południowej części Gubernji 
Lubelskiej nie liczne bandy konne, piechota bowiem 
podług zeznań jeńców w części rozpuszczoną została. 

Jedna z takich nielicznych band (Krysińskiego i Ko- 
złowskiego) ścigana od Łążka do Lipiny przez oddział 
Sztabs- Kapitana. Granfelda, w nocy z d. 18 (30) na 
19 (31) Listopada, zaatakowaną została we wsi Ma- 
motach niedaleko Granicy, przez inny oddział pod do- 
wództwem porucznika von Bacha, wysłany z Janowa, 
z zamiarem przecięcia drogi powstańcom. Banda po- 
niosła znaczną stratę w zabitych i ranionych; ujęto 4 
jeńców, zabrano 18 komi i broń. Ze strony wojska za- 
bito 1 żołnierza, a 5 raniono. Oddział Sztabs- Kapita- 
na Granfelda na odgłos wystrzałów przybiegł kłusem 
na miejsce walki i rozproszył część bandy, która po 


1) Patrz Dz: Pow: Nr 289 zd. 6 (18) b. m. 
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sddaleniu się dragonów, zbierała swoich poległych i 
NSE ranionych. 

ysłany przez Jenerała Kostandę esauł Apostołow, 
po trzech-dniowem poszukiwaniu powstańców dognał 
nareszcie bandę Suzmskiego we wsi Tarnówce (w po- 
wiecie Krasnostawskim), otóczył ją i po żwawej u- 
tarczcze zmusił do poddania się. Wzięto 24ch jeńców, 
a w tej liczbie Majora włoskiego Pizaniego; zdobyto 
broń i 25 koni. W wojsku raniono 1 kozaka. 

Oddział pod dowództwem Pułkownika Barona von 
Bryksen wysłany z Siedlec w dniu 8 (20) Listopada, 
w okolicach Żelechowa napadł na rozlokowaną tam 
bandę i zabrał 39 jeńców, 65 sztućców i do 200 kos. 

Oddział Majora Dominina, wykomenderowany z Łu- 
kowaw d. 16 (28) Listopada ściągnął z mieszkańców 
w Łysobykach. kontrybucję 2,624 rs. za powieszenie 
przez powstańców w tem mieście Burmistrza. Po po- 
wroeie do Łukowa, Major Dominin wykrył szwalnię i 
zabrał 380 skór i 58 gotowych półkożuszków przygo- 
towanych dla powstańców. 

Niedaleko Lubartowa, we wsi Nowym-dworze wy- 
naleziono ukrytą przez powstańców broń, trzy pudy 
"kul, 14 kotłów i pewną liczbę odzienia. 

W d. 5 (17) Listopada i następnych miały miejsce 
utarczki pod Rososzą (Dz: Pow: Nr 262) z bandami 
Krysińskiego, Kozłowskiego i innych. Przybyły na 
pomoce z Biały Podpułkownik Kwiciński, przenoco- 


wawszy w Rososzy i objąwszy dowództwo nad obu- , 


dwoma oddziałami tam znajdującemi się, ścigał dalej 
6 (18) Listopada powstańców, z któremi odbywszy nie- 
daleko wsi Kolano utarczkę, wyparł ich z tej wioski; 
lecz z powodu zmroku zaniechał dalszej pogoni. Po- 
wstańcom zabrano 18 koni, a w wojsku zabito 1 i ra- 
niono 1. 

W d. 9 (21) Listopada, dwie kolumny pod dowódz- 
twem Podpułkownika Borozdina i Podpułkownika 
Kwiecińskiego udały się, pierwsza: w kierunku wsi Po- 
trytów, a druga ku Łowczy. Pomiędzy Łowczą a Sa- 
winem w krzakach przed folwarkiem Malinówką, od- 
dział Podpułkownika Kwicińskiego przyjęty był strza- 

„ łami z zarośli. Z obu stron rozwinięto ogień, który 
trwał przez dwie godziny iukończył się odwrotem po- 
wstańców, których zapędzono aż do Sawina; powstań- 
cy wtej utarczcze, a szczególniej podczas odwrotu 
stracili bardzo wielu zabitych i 19 ranionych. Podług 
zeznania jeńców, w utarczce pod £owczą brało udział 
pięć połączonych band: Krysińskiego, Kozłowskiego, 

zydłowskiego, Ruckiego i Leniewskiego; bandy te 
rozproszyły się i dla tego dalsza za nimi pogoń okazała 
się niemożebną; jednakże Podpułkownik Kwiciński 
resztki tych band ścigał jeszcze przez dwa dni. (D. P.) 


Jutro. o godz: 8ej z rana, w Kościele Śgo KRZYŻA, 
jako w drugą rocznicę śmierci ś. p. Józefa Bogdań- 
skie 
ła Wdowa wraz z Dziećmi, Krewnych, Przyjacioł i 
Znajomych, zaprasza. 

Piotr Matuszewski, Obywatel m. Warszawy, po dłu- 
giej i ciężkiej chorobie, w dniu 25 b. m., zasnął w BO- 
GU. W nieutulonym pogrążeni smutku Żona i Dzieci, 
zapraszają Krewnych, Przyjacioł i Znajomych, na ex- 
portację zwłok, jutro o godz: 21/2 po południv, z Ka- 
plicy XX. Reformatów, na smętarz Powązkowski. 


o, odbędzie się Nabożeństwo; na które, pozosta- ' 


Franciszka z Grzybowskich Sądzźńska, Obywatelkó | 
ziemska, opatrzona ŚŚ. SAKRAMENTAMI, w wiekt 
lat 48, onegdaj życie zakończyła. Wyprowadzenie 
zwłok, nastąpi jutro z Rakowca „do Parafji Służewa; 
na które, pozostały Mąż,- wraz z Dziećmi, Krewnych 
Przyjacioł i Znajomych, zaprasza. 

Leokadja z Sadkowskich Wąsowska, opatrzona ŚŚ. 
SAKRAMENTAMI, przeżywszy lat 34, onegdaj w BO* 
GU zasnęła. Pozostały Mąż, wraz z Dziećmi i Ojcem, 
zapraszają Krewnych, Przyjacioł i Znajomych, na ża 
łobne Nabożeństwo w dniu jutrzejszym o godzinie 9tej 
rano, w Kościele XX. Dominikanów, oraz na exporta- 
cję zwłok z tegoż Kościoła wtymże dniu o godz: Żej 
po południu, odbyć się mające. 

Antoś Wilke półtora roku mający, w d. 26 b.m. ży* 
ciezakończył, Stroskani Rodzice, zapraszają Krewnych, 
Przyjacioł i Znajomych, na exportację zwłok z Pragi 
Nr 65 na cmentarz w Kamionce odbyć się mającą, dziś 
o godzinie 21/3 po południu. 

Doszła nas smutna wiadomość, iż w Hières zakoń* 
„czyła życie Ś. p. Amelja z Bącewiczów Kożmianowa, 
Córka jedyna naszego znakomitego Lekarza, a Wdowa 
po niedawno zmarłym Sewerynie Kożmianie. 

Wczoraj o godz: 12tej w południe, odbyło się cen- 
tralne posiedzenie Warsz: Tow: Dobroczynności. 'Po- 
siedzenie to zagaił Przewodniczący JW. Piotr Hr: £w 
bieński, Wice-Prezes Towarzystwa, zawiadomiwszy 
obecnych o stratach, jakie Towarzystwo poniosło przez 
śmierć ś. p. Konstancji Moraczewskiej Opiekunki, 
i Członków Ttwa: Ś. p. Józ: Noskowskiego; Sew: Czar- 
toryskiego, Edw: Jurgensa, Ign: Natansokna, oraz Xie- 
dza Stan: Krzyżanowskiego, od lat kilkunastu Proku* 
ratora tej Instytucji. Następnie tenże Przewodniczący 
powitał nowo-zaproszonych Członków obecnych na po- 
siedzeniu i zawezwał ich do podpisania Ustaw Towa- 
rzystwo obowiązujących, a z kolei zaprosił Pana Ka- 
rola Jeziorańskiego, Członka Sekretarza Towarzy- 
stwa do odczytania protokółu ostatniego posiedzenia 


centralnego, który w dowód przyjęcia, przez obecnych 


podpisany został. Po dopełnieniu tego, P. Alexander 
Preyss, Wice-Prezes Administracji Ogólnej Twa, przed- 
stawił wnioski tejże Administracji, decyzji Zgromadze” 
nia centralnego wymagające, po wysłuchaniu których 
postanowiono: udzielić z funduszów wieczysto-kapi* 
talnych pożyczki: na dom Nro 686/, w kwocie rs. 
2,000. i na dom Nró 1582 c, w summie rs, 5,000; dla 
uczczenia zasług P. Ign: Popławskiego, nazwać Ochronę 
Bcią Jego imieniem; zatwierdzić wydane rs. 60 na wy- 
nagrodzenie aplikantek Ochron pilnością odznaczają” 
cych się; dozwolić na posyłanie kosztem Tow:, Wi- 
ktora Kozarzewskiego, b. wychowańca Zakładu Sierot, 
do Szkół publicznych; zamknąć, z powodu głównie 
braku odpowiednich funduszów, z dniem 1 Stycznia 
r. p. Dom Przytułku ubogich chłopców; oraz zawiesić 
czasowo Ochronę $mą na Lesznie; nadto wstrzymać 
wydatki ponoszone na posyłanie dzieci ubogich rodzi: 
ców Ochrony opuszczające, do Szkółek elementar- 
nych; oświadczyć podziękowanie Rad: Stanu Doktoro- 
wi Teodorowi Heinrich, za jego współpracownietwo 
w tutejszej Instytucji od samego niemal założenia 07 
nej; Panu Wojciechowi Popławskiemu, za kilkoletnie 
gorliwe sprawowanie mozolnych obowiązków Opieku* 
na Cyrkułu 7go; oraz PP. Głejnick i Janowi Gautier, 
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za sprawowanie obowiązków zarządzających Kassami 
groszowemi oszczędności; zaprosić jednomyślnością 
głosów bez ballotowania na Członków Towarzystwa, 
PP. Ignacego Parzelskiego, Jana Zielińskiego i Felic: 
Wodzińskiego.— Po zdecydowaniu powyższych przed- 
miotów, Pan Konstanty Józefowicz, Naczelnik Sekcji 
Rachunkowej Towarzystwa, przedstawił budżet do- 
chodów i wydatków na rok 1864, podług którego 
spodziewane dochody mają wynosić rsr: 45,841 kop: 
611; wydatki zaś na utrzymanie licznych Zakładów 
Towarzystwa czynić mają rs. 59,945 k. 79/2, zatem 
przewidywany jest deficyt, mimo zwinięcia niektórych 
Zakładów, w kwocie rs. 14,604 k. 19; który, w miarę 
niedopisania w roku przyszłym niektórych dochodów 
niestałych, może się znakomicie powiększyć. Zgro- 
madzenie Centralne po wysłuchaniu rzeczonego bud- 
Żetu, ufne w OPATRZNOŚĆ Bożą, od pół wieku In- 
stytucją Tow: Dobroczynności, opiekujące się, takowy 
udżet bez zmian zatwierdziło. — Z powodu. uczynio- 
nego przez Opiekunki Towarzystwa wniosku, przed- 
stawionego Posiedzeniu Centralnemu przez P. Karola 
Jeziorańskiego Członka Sekretarza Towarzystwa, po- 
stanowiono zaprosić na Opiekunki Towarzystwa na- 
stępujące Damy: PP. Zofję Bertrand, Natalję Gawroń- 
ską, Marję Grabowską, Zofję: Klarę Grabowska, Anie- 
lẹ Janczewską, Cecylję Klarfeld,. Ludwikę Kuknke, 
Uecylję Królikowską, Emilję Lesser, Sewerynę Mauers- 
berger, Izabellę Smolikowską, Annę Wojcicką i Józefę 
Zaleską. — Następnie Zgromadzenie Centralne przy- 
stąpiło do wyboru Urzędników swoich i Admini- 
stracji Ogólnej Towarzystwa, i jednomyślnością gło- 
Sów postanowiło ten sam skład jaki w r.b. miał 
miejsce. — Z kolei zatwierdziło Zgromadzenie Cen- 
tralne wybory dokonane przez wszystkie Wydziały 
owarzystwa, a w końcu po dopełnieniu bałlotowania, 
postanowiło udzielić nominacje na Członków Towa- 
rzystwa, PP.: Zygmuntowi Jobieszewskiemu, Kon- 
stantemu Za cour, Czesławowi Młodzianowskiemu, 
Konstantemu Wa/igórskiemu, Felixowi Muklanowiczo- 
wi, Waleremu Kostrzębskiemn, Józefowi Biwojna, An- 
drzejowi Wierzejskiemu, Izaakowi Kramsztiżkowi, Hen- 
tykowi Gautier, Antoniemu Borowskiemu, Edwardo- 
Wi Drac; Adamowi Bułakowskiemu, Szymonowi Pelle- 
tier, Zygmuntowi Dziubińskiemu, Nepomucenowi Rol- 
bieckiemu, Marcellemu Zbiegniewskiemu, Romanowi 
Gralewskiemu, Maxymiljanowi Kujawskiemu, Janowi 
Bybińskiemu. 
Dziś o godz: 10ej rano, odbyło się w Towarzystwie 


i Zachęty Sztuk Pięknych, w obec zaproszonych osób 0- 


raz Komitetu i Członków Towarzystwa włożenie do 
kół loteryjnych Numerów 1,310, i Kartek 34, z wy- 
mienieniem obrazów przeznaczonych do losowania. 
utro zaś o godz: 1lej rano, odbędzie się ciągnienie. 
Dr L. Schwabe, Professor z Gessen, powołany zo- 
Stał do Dorpackiego Uniwersytetu, na zwyczajnego 
rofessora wymowy; -filologji klassycznej, staroży- 
tnej estetyki i historji sztuk pięknych. 
Od Józefa i Leontyny K., złożone rs. 6, w równych 
częściach dla Starców i Kalek, dla Domu Przytułku 
ierot i Ochronki Cyr: Xgo, w dniu imienin najlepsze- 


80 Ojca Adama, na intencję, aby BÓG w najlepszem 


zdrowiu i opiece swojej dla kochającej go Familji za 
chowywał. 


1511 


Korrespondencje z Podola, zawierają niezbyt po- 
myślne wiadomości. Szerzy się tam pomór bydła, 
zarobki są coraz trudniejsze, a na zboże nie ma pra- 
wie żadnego odbytu. Za beczkę pszenicy płacą tam 
po 7 rs., co stanowi nader nizką cenę. 


Wiadomości Zagraniczne. 

ANGLJA. Londyn, 22go Grud:.— Wszyscy znajdu- 
jący się w Anglji członkowie rodziny królewskiej prze- 
pędzą Święta Bożego Narodzenia w Osborne. Xiążę 
Alfred przybył już tam z Edinburga, a Xiężna Walji 
z małżonkiem dziś opuszcza Frogmore, i ndaje się tak- 
że na wyspę Wight.— Obok wiadomości z Japonji da- 
towanej 1 Listopada, o ponownem zamordowaniu Eu- 
ropejczyka, donoszą zarazem, że osady okrętowe wy- 
sadzone zostały naląd dla bezustannego czuwania nad 
miastem Kanagawa. — Odezwa Prezydenta Lincoln do 
kongresu znaną tu jest dotychczas w treści. Times je- 
dnakże twierdzi, że nie daje ona nadziei prędkiego za- 
kończenia wojny amerykańskiej. Podobno niektóre 
rządy poufnie zapytywały o zdanie Anglji względem 
proponowanych przez Francję konferencji ministe- 
rjalnych, a Lord Russe/ miał odpowiedzieć, że podług 
jego mniemania, układy dotyczące wszystkiego i ni- 
czego nie mogą wydać ważnych rezultatów. Anglja 
skłonniejszą jest tylko do konferencji w sprawie Szles- 
wig- Holsztyńskiej, i prawdopodobnie, jeśli exekucja 
związkowa dokona się bez starcia, a Austrja z Prusa- 
mi zapobiegną walce między Danją i Niemcami, wów- 
czas dyplomacja weźmie się do dzieła. Zdaje się, że 
Francja postępuje w tej kwestji zgodnie z Anglją. — 
Zapewniają, że tutejszy Poseł włoski, Margr: d’ Azeglio, 
pisał do Wzktora-Emmanuela, iż Lord Palmerston u- 
ważałby niepomyślne wzięcie się do oręża w obecnej 
chwili za klęskę dla sprawy włoskiej. (St: An:). 

FRANCJA. Paryż, 22go Grud:.— Cesarz przyjmo- 
wał wczoraj deputację Senatu, doręczającą adres. Treść 
odpowiedzi Cesarza znaną już jest z depesz telegrafi- 
cznych. Na czele deputacji znajdował się Prezes 77o- 
plong. Cesarz otoczony był Xiążętami rodziny, Mini- 
strami i Marszałkami, w liczbie których znajdował się 
Forey. Po odebraniu adresu, Cesarz rozmawiał z Se- 
natorami. Wczoraj również przyjmował Cesarz Amba- 
sadora tureckiego, który doręczył odpowiedź swego 
Monarchy na zaproszenie kongresowe. — Sprawozda- 
nie w przedmiocie nowej pożyczki ma być dopiero dziś 
lub jutro przedstawione Ciału Prawodawczemu. — 
France podaje wiadomości z Vera-Oruz datowane 22 
z. m., iż kongres zwołany przez Juareza, rozszedł się 
znowu 29 Paździer:. Obecnych było tylko 31 członków 
i ci, przed odroczeniem się na czas nieok reślony, uchwa- 
lili dekret udzielający Prezydentowi Juarez władzę 
dyktatorską. — W dzień Nowego Roku Cesarz będzie 
przyjmował Ciało Dyplomatyczne o godz: lej po połu- 
dniu, pojedynczych zaś członków wraz z damami na- 
zajutrz, o 9ej wieczór.—. Jenerał Fleury opuścił wczo- 
raj Kopenhagę, udając się z powrotem do Paryża. Miał 
on nadesłać zadawalające doniesienia Cesarzowi. — 
Pogłoska, jakoby Cesarz miał pochwalać ostatnią mo- 
wę Ministra Houker, jest podobno mylną. Szczególniej 
niepodobał mu się ustęp pochwałający politykę wybor- 
czą Persignego. „Jeśli Persigny dobrze postępował, to 
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dla czegóż go usuńąłem. Jestem więc kaptyśtym 
człowiekiem,” miał rzec Cesarz. (Ind: Belge). 


NIEMCY. Hamburg, 22g0 Grud:.— Zapewniają, że: 


wojska hanowerskie złuzują stojące tu wójska austrja- 
ckie, i że te ostatnie wyruszą do Holsztynu. Podobno 
2,300 Austrjaków juź wymaszerowało do Oldesloe, a 
dziś w południe wszedł na tutejsze territorjum oddział 
Hannowerczyków. Jutro rano Austrjacy mają objąć 
straż w Altonie. — Policja tutejsza: zamknęła biuro 


werbunkowe urlopowanych Szleświg - Holsztyńskich ,. 


ząłożone przez Kapitana Zeska, i odbyła rewizję loka- 

ła. — Słychać, że Austrjacy, którzy wyjść mieli do Alto- 

ny, otrzymali dziś rozkaz zatrzymania się. (Nord). 
Kiel, 24g9 Grud:.— Magistrat i Kollegjum deputo- 


wanych postanowili wystąpić najpierw z proklamowa- 


niem Xięcia. Zeszłej nocy ustanowiono granicę celną 
rad Eiderem. Rendsburg otaczają palisadami. 
Frankfurt n. M., 24go Grud:.— Na wczorajszem po- 


siedzeniu Bundestagu zatwierdzono 12 głosami prze- 


ciw 4 wniosek Bawarji, iżby odpowiedni Komitet wcią - 
gu dni 8u złożył sprawozdanie w kwestji następstwa. 
Przeciw wnioskowi głosowały: Austrja, Prusy Luxem- 
burg i Meklenburg. (Wien: Ztg). 


Ostatnie Wiadomości. 


Times z 28.b. m. twierdzi, że odpowiedź Cesarza 
Francuzów, udzielona deputacji doręczającej mu adres 
Senatu, tchnie duchem pokoju. Dziennik pomieniony 
dowodzi, że od Napoleona I/I,jedyniezależy utrzymanie 
pokoju,i oświadcza, że jeśli Cesarz zdoła zebrać Mo- 
carstwa dlaukładów i porozumieć się z niemi w kwe- 
stjach ważniejszych, wówczas Anglja przyjmie rezul- 
tat taki z radością, jakkolwiekby nie wzięła udziału 
w kongresie.—- Morning- Post uważa, że zwołanie kon- 
ferencji ministerjalnych jest. daleko praktyczniejsze 
jak-zwołanie kongresu, któryby tylko istniejące tru- 
dności mógł powiększyć. — Dadły-News ogłosił wiado- 
mość, iż od Lorda Zyons. nadeszła do: Londynu depe- 
sza; oznajmiająca, że prawdopodobnie za kilka miesię- 
cy wojna w Ameryceukończoną zostanie, a to skutkiem 
wycieńczenia sił skonfederowanych, 1że ci ostatni za- 
żądają zawieszenia broni. G/obe zaprzecza autenty- 
czności tej depeszy. 

Z New-York wiadomości dochodzą do 16 b. m. Na 
teatrze wojny nic ważnego nie zaszło. Położenie finan- 
sowe stanów skonfederowanych jest dość smutne, jak 
to się okazuje z raportów ich Ministra skarbu. — 
W Kongresie związkowym przedstawiono projekt do 
prawa wzbraniającego spekulowania na złocie. — 
Dzienniki angielskie ogłaszają odezwy Prezydentów 
Lineolna i Davisa, oceniając je podług własnych po- 
glądów. Times potępia odezwę pierwszego, w której 
nie dopatruje śladu uczucia ludzkości. 

Wiadomości telegraficzne z Kopenhagi datowane, 
dochodzą do 25 b. m. Ministerstwo podało się do dy- 
misji, ponieważ Król żąda zniesienia ustawy Listopa- 
dowej. Szwecja przemawia także za jej zniesieniem. 
— Król oświadczył 24 b. m. oficerom armji i marynar- 
ki, iż ma nadzieję utrzymania pokoju w sposób kon- 
stytucyjny.— Monarcha zamierzał w Poniedziałek od- 
wiedzić armję.— Sejm zwołany został podobno na Po- 


W Drakgroi Kurjerę Warszawakiego. — Za pozwoleniem Ceńsury Ruqdowej, 


niedziałek. — Słychać, że Rendsburg i przyczołek mo” 
stowy w Friedrichstadt, zostaną opuszczone, a ostatni | 
nawet zniesiony. — W Pinneberg, Elmshorn i Glück- 
stadt proklamowano już Xięcia Fryderyka.—Spodzie< | 
wane jest Ministerjum P/essen-Criminil-Moltke. 
W Altonie panuje porządek. Obywatele i stowa* 
rzyszenie gimnastyczne przestrzegają spokojności. — 
Kummunikacja telegraficzna między Hamburgiem i 
Holsztynem zóstała przerwańa. E 
Izba deputowanych w Turynie uchwaliła 22go b. m. 
większością 108 głosów, utrzymanie do kóńca Lutego 
1864 r., w prówińcjach południowych, prawa o rozbój* 
nictwie. | 
W Madrycie ótrzymano wiadomości z San-Domiu- 
go, datowane 5go b. m., adońoszące, że powstańcy ta- 
meczni zostali prawie wszędzie pobici. (Schl. Ztg.) 


DONIESIENIA. 
LOTH, otrzymal zna- s 


zny transport przedmiotów siròju damskiego w najno-g 
wszych rodzajach i kolorach, j. t: WWstążek jedwa-4 


Nieruchómność w mieście Sieradzu, z nale” | 
| żącą Co niej łąką, Sukcessorów Wołłowicza wła 
upel sna, sprzedaną będzie ostatecznie w drodze dzia* 
S łów w Trybunale Cywilnym w Warszawie w Wy* 
dziale IIT, przed W. Rożnowskim Sędzią kaj = 
w dniu 26 Grudnia 1863 (7 Stycznia 1864) roku o godzinie 
4cj z poładnia. Warunki sprzedaży przejrzeć można w Sic 
radzu u Pisirza Sądu Pokoju, zaś w Warszawie u podpi 
Sanego pod Nr 2242, przy ulicy Nalewki, tudzież u Pisa” 
rza Trybunału Cywilnego Wydziału III. Licytacja zacznie 
się od summy Rs. 3,183 k. 51. Vadjum wynosi Rs. 1,000 
w A | przy Senacie, Wincenty Gro- 
bicki. ; 


Teatr Rozmaitości, Dziś, Za piękny.—Siostra Ka* 
sperka,—Sto za sto. i 
Foeate Wipri, Jutro, erdum nobile.—Gizella. 


Zaónegdaj w południe ciepła stopni 1. Onegdàj z rana cie” 
pła stopni 2, wpołudnieciepła st:2. _ Wczoraj z rana ciepłe 
stopni 3, w południe ciepła stopni 3. Dziś rano zimna st: 1. 

Onegdaj rano wysokość wody na Wiśle stóp 3 cali 10, Wc20 
raj rano stóp 1 cali 1. Dziś rano stóp 3 cali 10. (W miórze). 
CE 


WINOGRONA 


Badeńskie najpiękniejsze, funt po Złp. 3 grz 10 
Jabłka Tyrolskie i z Comping wielkie. 
Gruszki Duchesses olbrzymie. 
Granaty. 
Fruits glaces w pięknych pudełkach, 
Cukier biały rafinowany w głowach, funt Złp. 1. 


DOG 
Jęz ŻW. 


Łosoś wędzony i marynowany. 


Sielawy wędzone Augustowskie. 


Salami z Werony. | 
Szymki surowe Bajońskie. 

Ptastwo dzikie różne świeże. l 
Kalafiory olbrzymie. 

Półgęski wędzone.. 

Poleca Handel Wiń i Korzeni Amt: Stepkowskieg” 
przy ulicy Wierzbowej Nr-473 lit; ©. 


— 


| 


